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ДГа p rykaz JSTaczalnojl K om an d yl 
W . I*. wydaj cm o n asza  g a ze ta  k r  im  | 
zw yezajaoh o  n aszoh d  ukraj laSkolm  
pyśm a — takoż i  łatyaS  к у т у  b a - i 
kw am y. P ry k a zo w y  м ет а  p ow yn a- 
jem o sla  t il lty  z k oaeczaosty , bo n e  
elioezem o pozbaw yty naszych  czy- 
taeziw  sw Kjoho r id aoh o  d rak ow a-  

iiolio słow a.

Na praszczannie 1918. roku.
Lwiw,  31. hradnia 1918.

Sored huku harmat, maszynowych ta 
maniicherowych krisiw praszczajemo staryj 
rik, rik, szczo maw prynesty wsim i nam 
myr, wolu,  r i w n i s t ’ ta' bra ters two.

Zamist’ mym da w win nam nowu brato- 
wbijczu wij nu. Zamist’ woli — newolu — 
zamist’ riwnosty — neriwnist’, zamist’ bra­
terstwa — worożncczu.

W zymnych ta tomnych chatach, pry 
porożnych stołach strine nas siohodnia kineó 
staroho roku i ne wykłycze win w naszych 
zboliłych duszach ni żalu ni sumu za soboju.

No możemo zhadaty joho dobrym, tep- 
płym słowom.

Miliony proletariatu ciłóho majże świtu 
pokłały krowawi żertwy, dały najkraszczych 
swój ich bratiw, syniw i towarysziw; miliony 
wdowyć ta syrit zapłacze siohodnia ważky- 
my slożamy.

I my, ukrajinślci sociałdemokraty, zha- 
dajemo siohodnia naszych towarysziw M o- 
łenia,, Makara,  H o łu b c i a  i tysiaczu-tysia- 
czu inszych.

Ido wprawdi deś tam myr ta ne nasz  
myr. Pobidyw tam no proletariat, a burżua- 
zija, no narody wsią szcze sej nowyj świt, 
opcrtyj na prawi  i prawdi.

Sto jat’ znowu dwa hrizni świty proty 
sebe, na zachodi pobidnyj kapitalistycznyj 
mołocli, na schodi boriuczyjsia i za nowyj 
świt' miśkyj ta silśkyj proletar.

Dwa inszi świty, dwi riźni mowy, — se 
ne kontrahenty switowoho myru, szczo maje 
daty wsim wolu,  r i w n i s t ’ ta braterstwo.

I my, z proletariatem ciłoho świtu bez 
żalu praszczajemo sej 1918 rik. Kłyczemo: 

...Pora i, krajnyj czas!
Chaj zważyfsia w ostannij bij 
Zyttie i smert’ narodnich m as! 
Ostannij raz!!

Ukrajina.
(Wis tky  z Ky j i  ,va.)

Wijśka Petlury, wynosi ib’ koło 200.000 
ludyj. Wony majut’ bezusb vnyj ukrajinśko- 
nacionalnyj charakter. W posidanniu wijśk 
Petlury je ne tilky Kyj iw, Charkiw, Odesa, 
ałe c i ła  Ukraj ina .

Wsi bajlcy, rozsiwani czerez Skoropad- 
śkolio i protywnykiw Ukrajiny pro pryjizd 
wijśk antanty, ne sprawdyłysia.

Ciła kyjiwśka ukrajinśka presa żywo 
interesujet’sia wypudkamy w Hałyczyni, po­
daj uczy pro nych pra drwi wistky.

Miż predstawnykamy inszy°-b dorźaw w 
Kyjiwi, je i predstawnyk Polśkoji Repubłyky 
Wąnko.wycz,  ,, |

I Pro Skoropadśkoho chodiat’ słuchy, 
szczo joho schowały deś Nimci. Wsi Moskali 
takoż pochowałysia, a Żydy stanuły solidar- 
j iio  po storoni Ukrajinciw.

Ukrajinći w zachidnij Hałyczyni. (
„Pjast“ donosyt’, szczo ukrajinśka agi­

tacja poczynaje poszyrj uwatysia takoż i w 
horłyókim powiti. W Wasowij utworywsia 
„Ukrajinśkyj sojuzu, do kotroho nałeżat’ i 
dawni moskwofiły. „Ruśkyj“ swjaszczenyk 
w Łosiu maw prohołosytysia starostoju. 
„Pjast“ dokinczuje dopyś wizwanniem do 
polśkych włastyj, szczob sej u sprawoju za- 
niałysia.
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Łytwa repubłykoju.
Prywit dla Ukrajiny.

Warszawa.  (PTA.) Iskrowa depeśza, 
pereniata z Carśkoho Seła: Rada narodnych 
komisariw ołiołosyła pryznannie nezałeżnoji 
sowitśkoji repubłyky Łytwy, obiciujuczy jij 
pomicz u borofbi za swobodu ta w wymi- 
niuwauniu usialcych towariw. Rada peresy- 
łajo takoż pryiwit na ro dam  Ukraj iny ,  
Łytwy, Estoniji i Łotwy, jaki uwilniujefsia 
wid hnetuczoho jich jarma.

„Narodni Listy“ i schidnia 
Hałyczyna. < '

„Narodni Listy u pysznt’: „Do prykrycli ri- 
czyj nałeźyt’ czy taty wisty polśkych gazet iz scliid- 
noji Hałyczyny. Nedawno ukr. .kancelaria rozisłała. 
do ewropejśkych gazet dokładnyj spys żałob proty 
nasylstw polśkoji administraciji i polśkoho wijśka 
suproty ukr. narodu. Teper — mabut’ u widpowid’ 
na se’ p.olśki gazety perepowneni opysóm nasylstw 
ukrajinśkycli wijśk suproty polśkych .żowniriw. My 
dumajemo, SZ3ZO wisty z oboch storin sylno pere- 
borszczeni. Ukrajinśko-polśkyj spir w schidnij Ha­
łyczyni musyt’ riszyty chtoś tr#tyj — neutrainyju.

Siu notatku podajemo pokyszczo bez komen- 
tariiv. _ _ _ _ _

Dywna mowczanka.
Perszoho padoły sta 1918 r. proliołosyło 

buło nowo polśke prawlinnie z Warszawy 
swój u deklaraciju. Zbadana deklaracja wyj- 
szła z ruk polśkoho soc.-dem. Moraczewślco- 
ho Andrija sebto prezidenta ministriw, i joho 
towarysziw ministriw zastupnykiw chłopś- 
kych ta robitnyczych werstow.

Socijalistyczne prawlinnie zwertajesia 
do ciłoho roboczolio narodu Polszczi. Zazna- 
czuje, szczo wono wyj szło z woli chłopiw ta 
robitnykiw, szczo budo zastupaty interesy 
roboczoho narodu do toho czasu, doky usta­
no wczyj sojm ne postawyt’ nowoho pra-1 
wlinnia. Ustanowczyj sojm maje skłykatysia 
na pidstawi zahalnoho, riwnolu, bezposered- 
noho, tajnoho i proporcijonalnoho hołoso- 
wannia wsich horożan oboch połiw nemo- 
łodszych 21 lit.

Prawlinnie postawyło sobi za> zawdan- 
nie złuczyty wsi zemli zameszkani polśkym 
nasełenniem i tych narodiw, kotri dobro- 
wilno schylajut’sia do Polszczi. Deklaracja 
prohołoszuje politycznu riwnist’, ochoronu 
prąci, zabespeczennie proty bezrobittia, 'cho­
roby i starosty, konfiskata majna zibranoho j 
w, czasi wijny .dorohoju neczesnoji spei-cula- [ 
ciji, swobodu sowisty, druku, zboriw, facho- t

Swych sojuziw i strajkiw. Dotyczno hospo- 
darśkoji riwnosty zapowidaje deklaracja 
uderżawłennie. kopałeń, salin, promysłu na- 
ftowoho, zawedennie 8-mo -hodynnoho dnia 
prąci, prymusowe wywłasnennie wełykoji 
zemelnoji posiłosty, znesennie domen, majo- 

' ratiw i lisiw na własnist’ repubłyky ta wsią­
ki tytuły.

Dotyczno susidnych narodiw deklaracja 
każe oś tak: „Z przemijających zatargów 
granicznych nie chcemy wyolbrzymiać wal­
ki nieubłaganej, wierząc, że ludy Litwy, 
Białorusi, Ukrainy, Czech, Sło waczyzny,
Węgier i Niemiec znajdą drogę wyjścia i 
ustalą współżycie wolnych i równych na­
rodów".

Dotyczno Lwowa każe deklaracja, szczo 
wże czerez se, szczo poczałasia borofba za 
joho, „to toż z całą energią będziemy przy­
spieszali wszczętą już akcyę wojskową, któ­
ra ma uwolnić Lwów ź opresyi, i będziemy 
przygotowywali; grunt dla rozstrzygnięcia 
polubownego w lcwestyach spornych na. te ­
renie wspólnie zamieszkałyrla przez ludność 
polską i ukraińską Gralicyi".

Se buwdy hołownyj zmist deklaraciji.
Pro samu deklaraciju na razi ne liowo- 

rymo niczoho, bo skażemo, pro se ynszym 
razom. Zate zapytujemo sami sebe, czomu 
to polśki burżuazni czasopysi zi Lwowa ne 
zhadały pro siu deklaraciju ani oduym śliw­
cem. Mynuło wże dwa misiaci i burżuazni 
gazety mowczat. Se-ż deklaracja perszoho 
polśkoho prawlinnia u wilnij polski j derżawi 
po wykynenniu okupantiw. Treba buto cze- 
katy aż pojawy soc.-dem.-ho „Dziennika Lu­
dowego" dnia 25. XII. 1918 r., szczo by po- 
widomyw lwiwśkych Po laki w pro siu dekla-' 
racju.

Sę znów odyn iz najkraszczych doka- 
ziw, jak polślca burżuazja chowaje wsio pe- 
red swojim narodom, wderżujuczy joho w 
neznanniu, — wderżuj uczy w obmaustwi na 
te, szczoby lcraszcze panuwaty nad nym ta 
szcze i trowyty joho proty ukrajinśkoho 
narodu.

Wpa proty bolszewykiw.
Antant roztoroszczyw praśkyj militaryzm i im­

perializm, rozbyw prach stara Awstriju i Tu- 
reczczynu. Zdawalobysia, szczo sym cii wij ny osiali- 
nena. Tak wono ne je. Antant pryhotowluje nowa 
wij na proty bolszewyćkoji Rosiji, a kłyczem. do seji 
wijay je widbudowa rosijśkoji imperiji i zaweden­
nie w nij łada i porjadka. Dijsnoju pryc^ynoja do 
wijny je se, szczo b olsze wy óka Rosi ja uneważnyła 
wełyczeznyj dowh Rosiji derżawam antantu, zasta- 
nowyła wypłata procentiw francaśkyni i anglijśkyin 
wirytelam. Wijśka antanta majut’ okupawaty teper 

: Rosija, szćzoby wydobaty danyna, jaka Rosija do- 
; browilno widkazałasia płatyty. Nadto socijalistycznyj 
ład, jakyj zawodiat’ bolszewyky w Rosiji nepokojit’ 
zachidniu barźuazija,' bo za prymirom rosijśkoho 
proletarijata może pity takoż 'proletarijat zachidnych 
derżaw. Si dwi obstawyny je prawdy woj a pryczy- 
noja no woj i wijny.

 ̂Pochid antantśkych wijśk w liłubynu Rosiji 
je riwnoczasno początkom domowoji wijny w Ro­
siji. Za trynaciat’ misiaciw, wid koły włast’ w Ro­
siji perejmyły bolszewyky, zajszły tam wełyczezni 
zminy. Peredowsim wid rosijśkoji imperiji widła- 
czyłysia narody, jaki czerez sotky lit pidbywaw ca­
rat. Finlandija, Łotyszy, Łytwa, Polszczą, Ukrajina, 
Kawkaz, Grrazija potworyły na zwałyszczach car- 

Jśkoji imperiji swoji derżawy. Smisznym i nerozum- 
i nym. je pohlad, bud’toby si derżaxvy pokfykaw do 
\ żyttia pruśkyj imperijalizm i militaryzm. Prawdoju 
matornist’ je, szczo praśkyj militaryzm rozbyw tiar-
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mu rosijśkych narodiw, a ti, oswobodywszyś z ne- 
woli, sami wziały kermu swojej! doli w swój i ruky. 
Widbudowa dawnoji rosijśkoji imperiji je nerozum- 
nym i żorstokym predpryniattiem. Może zperwa ula- 
hajuczy oruźnij syli antantu udałobysia skłejity ro­
si jśkoho potwora, odnacze win ne buwby zdibnyj 
do żyttia i rozpawbysia w sij chwyłyni, jak Zysz 
skinczyZabysia okupacij a.

Szcze tiaższym i maj że nemoźływym je pry- 
wernennje dawnioho „ładuu w samij Rosiji. Za 
ostannicli pi wtór a roku rewoluciji rosijśke selanstwo 
podiZyZo miź sebe siu pomiszczyczu, cerkownu, mo- 
nastyrśku i derżawnu zemlu i uważaje teper sebe 
za zakonnych włv styteliw zabranoji zemli. Widibraty 
teper si zemli wid rosijśkych selan i widdaty jiji 
dawnym wZastytelam, oznaczałoby niczoho ynszoho, 
jak po westy wij nu w kożdim rosijśkim seli z koż- 
dym selanynom z osibna. Bo seji wijny potrebaby 
prynajmensze 10 milijonowoji armiji i armija sia 
stało musiłaby okupuwaty rosijśki seZa, bo z chwy- 
Zeju wychodu wijśka z seZa selany znowu zaniaZyby 
zemli, jaki uważajut’ za swój i. Tak samo majet’sia 
sprawa z fabrykamy, kopalniamy, jaki zaniały ro­
sijśki robitnyky. Czynszowi domy po mistach pro- 
lioZoszeno nacijonalnym dobrom. Wsi banky i kasy 
uderżawłeno. Wzahali socijalnyj pereworot w Rosiji 
za ostannij rik rewoluciji porobyw taki zasadnyczi 
zminy w posidanniu i pómattiu pro prawo własno- 
sty, zaangażuwaw taki szyroki kruhy narodu, szczo 
chotiaczy teper prywernuty dawnyj ład w Rosiji 
musiłobysia prjamo wse nasełennie w sady ty w tiur- 

'mu abo wywiszaty. Ne można takoż dumaty, szczo 
nasełennie Rosiji dobrowilno ustupyło by wid zdo- 
butkiw, jaki dała jomu socijdlna rewolucija. W so- 
cijalnij rewoluciji zainteresowani je teper no sami 
bolszewyky, ałe majże ciłyj rosijśkyj naród i win 
wsimy syiamy budę boro tyś proty wsiakolio, szczo 
chotiw by zawesty staryj ład. Bokitzom. sioho je, 
szczo rosijśki menszewyky i socijalni rewoluciońery, 
szczo dosy buły najbilszymy protywnykamy bolsze- 
wykiw, połuczyłyś teper z nymy dla oborony pered 
antantśkoju okupacijeju. Antanta może czysłyty w 
Rosiji na pomicz dawnych pomiszczykiw, fabrykan- 
tiw, ofióyriw dawnioji rosijśkoji armiji, na dawnych 
carśkych czynownykiw — otże na reakcijni, monar- 
. chi styczni elementy. Odnacze czyn пуку si je tak ne- 
czysłenni i nemiczni, szcko bez postoronnoji pomo­
czy ne mohłaby uderżatysia ni 24 hodyn pered na- 
porom rosijśkfch narodnych mas.

Otże pocliid antantu do Rosiji proty bolsze- 
wyzmu, oznaczajo w suty riczy wij nu proty oswo- 
body wszy ch sia narodiw Rosiji, wijnu proty rosi jśko­
ho selanstwa i robitnyctwa, wijnu proty ciłoho ro­
si jśkoho narodu. Buducznist’ pokaże, czy zmoże an- 
tąnt wyliraty siu wijnu i czy francuśki, anglijśki, 
amerykanśki i italijśki wijśka, szczo w pereważnij 
czastyni składajut’sia z robitnykiw i selan, z takym 
samym oduszewłenniem budut’ wojuwaty z rosij- 
śkym proletarijatom i selanstwom, z jakym poborju- 
wały pruśkycli junkriw i militarystiw. Boswid z ni- 
mećkoju i awstrijśkoju armijeju w Rosiji każe nam 
prypuskaty, szczo antantśka ekspedycija do Rosiji 
skinczyfsia tak samb, jak pruśka i awstrijśka, to 
znaczyt’, szczo wijśka si piisto pidbyty i pokory ty 
socijalistycznu Rosiju — sami stanut’ socijalistamy — 
o skilky do seji pory nymy ne je — i wernut’ do 
swój ej i witczyny, szczoby u sebe doma zrobyty ta- 
ku socijalnu rewoluciju, jak jiji zroby w rosijśkyj 
naród. Wźe пупі robitnyctwo Angliji, Franciji, Ita- 
liji wede wełyku propagandu proty ekspedyciji do 
Rosiji i proty wijny z rosijśkymy socijalistamy.

Na wsiakjrj słuczaj nowa wijna z socijalistycz- 
noju Rosijeju je początkom wijny miżnarodnioho 
kapitalizmu z miżnarodnim socijalizmom. My maje- 
mo wiru i pewnist’, szczo w sij borofbi woźme 
werch miźnarodnij proletari jat.

*
Zi Sztokholmu donosiat’ : Sowitśke prawytel- 

stwo Rosiji ohołosyZo, szczo witczyna znacnodyt’sia 
w nebezpeci. Lenina prohołoszeno dyktatorom, a 
Troókoho naczalnym woźdom.

Zawdannia hromady.
(Komunalna polityka.)

Wsi p o s e r e d n i  p o d a t k y  ne majut’ 
miscia w demokratyczny hromadi, czy der- 
żawi.

Naszi doteperiszni hromady persze wsio- 
ho obtiażuwały podatkom spożywczi towary, 
jaki wwozyłosia do hromady (jajcia, masło, 
towszczi, jary nu, zbiże i t. d.) tak zwanym 
mytom (akcyza, clo), Czerez te sama hro- 
mada pidwyszczuwała ciny towariw dla swo- 
jich horożan. Hromada brała podatok wid 
czynsziw wynajmu pomeszkap a kamenycz- 
nyj pan stiahaw toj podatok wid czynsziw- 
пука pidwyszczenniem czynszu. Te same 
robyła dotepcrisznia derżawa swój im derżaw- 
nym hranycznym mytom i podatkamy na 
sil, sirnyky, napoji i druhi produkty dla żyt­
tia. Takych pcdatkiw, tak zwanych posered-

Wydaje Uprawa U. S. U. P. — Za redakciju

nych, w demokratycznij derżawi ne smije 
buty, bo chot’ jich płatyt’ zrazu toj, chto 
wytworjuje sredstwa do żyttia, to win jich 
zwałuje na płeczi tym, chto tiji sredstwa 
kupuje wid nioho, sebto konsument.

B e z p o s e r e d n y j  p o d a t o k  wid d o ­
chodu włuczaje samdho opodatkowanoho, 
toj podatok ne wse dasfsia zwały ty na dru- 
hych i sej podatok wpływaje obnyźujuczo 
na ciny, czerez te naszi hromady budut’ za- 
wodyty w sebe łysze dochodowy] progresyw- 
nyj podatok, bo win je demokratycznym po­
datkom.

Dla rozslidżuwannia dochodiw hroma- 
dian, dla oznaczuwarmia wysoty podatku 
wy by raje hromada osibnyj podatkowyj ko­
mitet, do jakoho hromadśka rada wysyłaje 
swojich refercntiw. Uchwały komitetu za- 
twerdżujut’sia hromadślcoju radoju abo pere- 
syłajut’sia łieju nazad podatkowemu komite­
towy dla zmin. Komitet maje prawo whla- 
daty w knyhowodstwo wsich hospodarśkych, 
promy słowy ch i torbowych pidpryjemstw. 
Win ociniujo zemlu, budiwelni płoszczi, bu­
dy nky i wsi inszi zawdannia wchodjaczi w 
ramy opodatkowannia. (D. b.)

Czy nowa wijna?
Z Z a h r e b u  donosyt’ dnia 26. hrud- 

nia: Napruźennie pomiż mołodeńkoju juho- 
sławjanśkoju# derżaw oju a Italijeju zaho- 
stryłosia ostań nimy dniamy tak dałoko, 
szczo w Zahrebi liołosno howoryfsia pro 
moźływist’ skoroho wybuchu wijny Juho- 
sławiji z Italijeju.

czyny. Zjizp widkryw dowszoju promowej u to w. 
Antin Niemec.

— Aprowizacija. Miśki sklepy prodajut* szczo- 
dnia baraboh ta kwaszenu kapustu. — N a f t a  bu­
dę w sklepach wid 1. sicznia. Prodaża nafty na- 
sicznewi kupony rozpicznefsia dnia 1. sicznia u 
wsich rajonowych sklepach z naftoju. Wydawana 
budę powna racija nafty, se je dwa litry na kożde 
hośpodarstwo. — S w i c z k y  prodajufsia wid пупі 
w usich rajonowych sklepach.

—  Pjata konferencia Żinok We Prazi. Cześka so- 
cijalno-demokratyczna organizacija żinok w Prazi 
widbuła dnia 25. hrudnia pjatu krajewu konfe- 
renciju w Prazi z prohramoju: 1) polityczna riwno- 
prawnist’ źinky, ref. Eksztajn-Hawliczkowa, 2) so­
cijalni i humanitarni zawdannia żinok w cześkij 
repubłyci, ref. d-r Alicija Masaryk (doczka prezi- 
denta repubZyky), 3) presa ta kulturni zawdannia 
robitnyczych żinok, ref. pyśmennycia t. Маті ja 
Majerów a.

— „Narodni L isty “ i min. W asilewśki. „Narodni 
Listyu obhoworjujuczy rozmowu min. Wasilewśko- 
ho z polśkymy dnewnykarjamy duże pesymistycz­
no ta ironiczno pryjmajut’ jiji, ta dodajut’ miż in­
szym, szczo Lwiw ne je tak bezmirno polśkyj, jak 
dumaje p. W.

— nLe Monde S |a v eu. Wid połowyny 1917 r. 
wychodyt’ w Paryży duże poważnyj misiacznyk 
„Le Monde Slaveu, poswiaczenyj sprawam Slawian- 
stwa. Hołowni redaktory Robert de Саіх i prof. 
Ernest Benis. Pro Ukrajinu pysały tam dosi Meil- 
let, Charles, Eksemplarśkyj Szewczenko. Misiacznyk 
sej podaje w kożdim czysli (13 arkusz) duże do- 
kładnu kartynu żyttia słowianśkoho świta.

— De je g en ersł Haller? Ssczodnia czytajemo 
w gazetach, szczo generał Haller uże wyjichaw abo 
je w dorozi do Krakowa, to do Warszawy, to zno­
wu do Paryża, to do Gdanśka, nareszti do Lwowa. 
Teper donosiat’ telegramy z Krakowa, szczo tam 
znowu douosiat’ z Paryża take: Kłem anso wyjichaw 
do Strasburgu w towarystwi Bmowśkoho ta gen„. 
Hallera. Peredtym widbułysia w Paryżi wełyki ma- 
nifestaciji na czest’ Hallera i Polszczi.

Paderewśkyj w Poznany.
P o z  n a ii 26. XII. Pryjichaw tut z 

G danśka z żinkoj u s ł a w n у j p o l ś k y j  
p j a n i s t P a d e r e w ś k y j  I h n a t. Tutcsz- 
na Polśka ludnist’ Poznania pryniała jolio 
z entuzjazmem. Z  Poznania jido Padorcwś- 
kyj do Warszawy.

W Polszczi.
» Korespondencijne biuro podaje, szczo 30. hru­

dnia 1918 buła Warszawa terenom demonstracij 
uładźcnych polśkoju partijeju komunistiw. Wijśko, 
staraj uczy ś rozihnaty demon strantiw, dało buło sal- 
wu w wozduch ałe towpa ne rozcliodyZasia, i wij­
śko poczało strilaty w ludyj. Kilka osib je zaby- 
tych i ranenych. Towpa z w ikon strilały u  wij­
śko. Proty dem on strantiw wedefsia slidstwo.

Polśke wojenne zwidomłennie.
V

Z w i d o m  ł e n n i  a s z t a b u  N a c z .  
K o m .  W. P. n a  s c h i d n i u  H a ł y c z y -  
nu, gon .  R o z w a d o w ś k o h o .

Bjuro presowe podaje otse Zwidomłen­
nie z dnia ЗО. XII. 1918 r.: Nyni atakuwaw 
worek czerez kilka hodyn Krywczyczi, Per- 
zenltiwku, Sknyłiw i Kisnu polśku. Na scliid 
wid Krywczycz i w Łysynyczach zmuszeno 
woroha proty-atakom do bezładnoji uteczi 
w storonu Pidboreć.

Ostanni wisty.
i " B J k r i ł j m f i l t e  M a i i i s t e r s t w o .

Opowistky.
=f Zemelnyj Bank Hipotecznyj, spiłka akcijna u 

Lwowi, podaje do widoma, szczo z obiadu na ho- 
spodarczyj zastij obnyżuje procentowi! stopu wid 
wkładok w biźuczim rachunku na 21/24>/o> począwszy 
wid 1. sicznia 1919 aż do widkłykannia. 1—5 

== Krajewyj Sojuz K redytowy] u Lwowi powi- 
domlaje otsym, szczo wid dnia 1. sicznia 1919 budę 
płaty ty wid wkładok do oboro tu 21/а°/o* 1—5

=  T ow arystw o wzajim noho kredytu „D nisterw 
u Lwowi, podaje do widoma swojich P. T. wldad- 
nykiw, szczo z dnem 1. sicznia 1919 znyżuje wid* 
sotkowu stopu wid wkładok na 21/2°/o« 1—5

H h f i> n c 7 f ln n i9  pryjmajefsia. po 2 koroni za UllUlUa^CUlllCl odyn petitowyj rjadok. Za 
zmist ohołoszeń redakcija ne widpowidaje.

K y j i w  27. lnudnia (Bjuro Wolfa;. Dyrektorjat za- 
twerdyw otsiu listu niuistriw: piezidja i zahranyczni spr. 
Czechowśkyj, wnutrisz. Mysiuk, wijna Hrekiw, sprawedły 
wist’ Sławczenko, oswita Ohijenko, eharczowi sprawy Mar- 
tos, torhowla Ostapenko, finansy Suprein (?), chliborobstwo 
Szapował, niystectwo Antonowycz, zdorowla Najuszenko (?), 
szlachy Sydoienko," morski sprawy Biłynśkyj,prąciuMartyniw.

Do praciodawciw! g£° іПЯ®, t S j
zhoło8yt’sia w administracji ,.Wpereduu. 9—10

Kto ma jaką wiadomość o KIN TB ACH i FUEGALSKICH 
z KAMIONKI WOŁOSKIEJ pow. Baw a ruska proszę za­
wiadomić rodzinę tKolcńskich, Lwów, Trybunalskich 1. 10-

I  0 W T І  П .
—  Aresztuwannia u „Wperedi“. Jak my wźe 

wczora donosyły, wypuszczeno na wolu wsich 16 
aresztowanych u „Wperediu dnia 24. hrudnia, a ta­
koż aresztowanych dnia 28. hrudnia redaktoriw 
„Wpereduu. Łyszywsia w areszt! odyn tow. d-r M. 
I? ile , partyjnyj sekretar. >

— P artijny j zjizd c^eś! - i w aćkoji soc.-dem . 
partiji widbuwsia w dniach 25. i 26. hrudnia. W 
zjizdi brało uczast’ takoż 20 delegatiw iz SZowacz

BJELZESOWEJ w- ZBABAŻU u Wolfa Szapiry. — My 
wszyscy zdrowi. — Karolina Reizesówna. 3 —3

KS. ABTYMYSZYNOWI w PRZYSTANI. Czy Mochnaccy 
i Radzikowscy zdrowi? Czy jest tam Andrzej Cz. ze Lwo­
wa? Odpowiedzcie tak samo. — Mi k o ł a j  Cz a j k o ws k i .

3—6
MAUBEROWI, aptekarzowi w POi/BEŹU. Rodzice Jadzi 

donoszą, ze wszyscy w domu zdrowi. , 3—3
NO.TARYT7SZ SOBOL, LWÓW, Kącik 20, prosi o wiado­
mość o SYNIE WACŁAWIE w ZBARAŻU. My zdrowi. In­

ne gazety uprasza się o przedruk / 1—3
FUCHSOWIE ze LWOWA proszą o wiadomość o rodzinie 
JAWECÓW w ZBARAŻU. — Inne dzienniki proszę o 

przedruk. 1—3

widpowidaje Ewhen Hucajło. Ż drukarni Stawropigijśkoho Instytutu pid upr. J. Sydoraka.


